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d  > a  0 7  1 • X a  n , T T C  ^  a ’ prZBus,-o " ‘" ‘v v'11 ,,,u  ze s t ro n y  r r a n c y i  i  A n g lii,  n ie  ty le  w  sw o im  in te re s ie
f a n t ^ 7 h Y n a F  ii  l ° P a . R~  . W 0Z 0ra  P rz e d Po ł |idn iem  Pr?'>'b) ’k  in - jak  S've§ °  sp rz y m ie rze ń c a  g e n e ra ła  O ribe , je d n e g o  z p re te n d e n tó w  do  R p te j  

Izabe lla  F e rd y n a n d a  de B o u rb o n  z p a ła cu  E lisse  B o u rb o n  do  S t. ITnuruay. R o zas  s ta ra ł  s ie  u zv sk » ć  II Znani A ?a nnavirdnnA* n/r___ z

n a  nieszczęście n ie  sp ra w d z iła  się. M isja  p a n a  H o o d , k tó r y  w  z e sz ły  c z w a r­
tek " r0C1 0 A ng lii p o z o s ta ła  bez sk u tk u . R o zas  n ie  p rz y ją ł  p ro p o z y c y i
p rzed staw io n y ch  m u  ze s t ro n y  F ra n c y i i A n g lii,  n ie  ty le  w  sw o im  in te re s ie  
ink sw ego sp rz y m ie rze ń c a  g e n e ra ła  O rihe . r> _ .e .

C lo u d . B ej tu n e ta ń sk i z w ie d z a ł w c zo ra j w  to w a rz y s tw ie  k ró lew ic za  M o n t-  
p e n s ie r  L o u v re  i w sz y s tk ie  m uzea.

P o g ło sk a  o  zm ian ie  m in is te rs tw a  g łó w n ie  z tą d  p o w s ta ła , iż P o rte feu ille  
d o n ió s ł o k o n fe re n c y i k ró la  z  h r . M ole. P re sse  zaś p o w ia d a  d z is ia j , ze od 
d a w n eg o  czasu  h ra b ie g o  M ole n ie raa w  P a r y ż u ,  że p rz ed  1 0 . G ru d n ia  do 
P a ry ż a  n ie  p o w ró c i. P re sse  z re sz tą  ż a r tu je  sob ie  z P o rte feu ille  i p o w iad a , 
ż e  to  p ism o  n a le ży  do  ty c h ,  k tó re  ro z n o s i fa łs z y w e  w iadom ości

D z iś  zam ieścił d z ien n ik  s p o ró w  tłu m aczen ie  a r ty k u łu ,  k tó re n  c zy ta liśm y  
w  d o strz eg a cz u  a u s try a c k im , ja k o  u sp ra w ie d liw ie n ie  z a b o ru  K ra k o w a .

n  A  M i o  r r n  I n l h n  . . . ___________  • <

-  u u  r ------------------------------------  “ w  r

Uruguay, n o z a s  s ta ra ł  s ię  u z y sk a ć  u zn an ie  za  p re z y d e n ta  R p te j  M o n te v i­
deo g en era ła  O r ib e , n a  to  pan  H ood  p rz y s ta ć  n ie  m ó g ł,  a lb o w ie m  m o ca r­
s t w  in te rw e n ju ją c e  z o staw ić  ch c ia ły  ro z s trz y g n ie n ie  te j k w e s tii  m ie sz k ań ­
com M o n te v id e o , n ie m óg ł je j  zatem  sam  ro z w ią z a ć  an i do  ro z w ią z a n ia  R o -  
zasowi p o zo staw ić . T ak w ięc  rzecz  n a  n o w o  z u p e łn ie  zacząć  trze b a .

Po d łu g ich  zw ło k ac h , sp o ra ch  i ta rg a ch , zd a je  się , że n a reszc ie  do  sk u ­
tku d o p ro w ad zo n e ra  zo stan ie  p ra w o , n a k az u ją c e  u rz ą d z e n ie  żeg lu g i p a ro w e j 
w prost z  H a w ru  do  N e w -Y o rk ,  ja k k o lw ie k  ra d a  m in is tró w  chcia ła  rzecz  t e  
zwlec jeszcze  aż do o tw a rc ia  iz b ,  k tó re b y  się  n ią  n ie  z a ję ły  p rz e d  M arcem  
lub K w ie tn iem . T e ra z  d o w ia d u je m y  się  z d o b reg o  ź ró d ła , że  p la n  z u p e łn ieP rzy tacza  do niego kilka s łó w  zaprzeczających a z resz ta  uważaT  łub Kwietniem , le r a z  dow iadujem y się z dobrego źród ła , że p łan  zupełn ie

zbyteczną zatrudniać się zbijaniem  tego a rfv k u lu  C a t  za T on  ‘ jeSt w^ raC0JWan^  * Juz w Połow ie P ^ s z ł e g o  miesiąca ma być w  w y k o n a-
a rty k u łu  dziennik sporów  opuszcza, u trzym ując  że iuż L ź  t S°  wPr0W adz0n^  U kład zaw art?  pom iędzy rząd em , a tow arzystw em  re -
w iedziano i zw alono w inę całego zaboru  na rew o lu cy jn ą  p r o ^ g a ^ k t ó r a  Prezei,t0Wan‘ m Przez P- ^ u 'g e c o u rt , k tó rym  tow arzystw o  rzeczone podjęło

w y łączn ie  p rzy czy n iła  się do zniesienia niepodległości rzecz /pospo lite j k ra- “ ? ° P' eraC nast?piW ch zasadach- R z *d P0‘
kow skiej. " o  J P  P J z jc z a  tym czasow o w spom nionem u to w arzy s tw u  czte ry  zaatlantyckie pake-

W y je c h a ło  z tą d  p o se ls tw o  do  cesarza  m aro k a ń sk ieg o , n a  k tó reg o  czele w sze lk iego  p ie n ię Y n e g o ^ s h lT u fe ° « t™ n v  r e l d f *  1 ° W arz^ s tw o  f rz ek a  S1?
z n a jd u je  się  p a n  C h a s te a u , p e łn o m o cn ik  F ra n c y i w  M aro k o . U da się  to  n a n só w  tegoż . Z rzek a  sig o p ró c z ' t e g o d o c h o d .  P * D ader w a f n^  d la, fi‘
p o se ls tw o  z T a n g e ru  do M azag ran u  w o d ą , a z tam tąd  do M aro k o  lądem , b lisko  m ilion  fr. w y n o s ić  b ędzie , a  k tó ry  z u p e łn ie  d f  r ^ t T ^  I,IS,łOW’ p ^ 01"^
J e s t  to  p ie rw sz e  p o se ls tw o  e u ro p e jsk ie , k tó re  w p ro s t  do s to lic y  ce sa rs tw a  m u je  o w e  c z te ry  o k rę ta  p a ro w e  w  sta n ie  w  ja k im  r z ą d W d d ” 7  S  '̂ J "

w p u szc zo n ć m  z o stan ie . . k o sz tc "> do  ze§ |“ g i j e z u p e łn ie  p r z y g o tu je ,  s ta tk i te  z a a s e k u r j j f i  p o d z i 'e ^
M o n ito r  zam ieśc ił k ró lew sk ie  ro sp o rz ąd z e n ie , k to rem  m in is tro w i sp ra w  sięciu  latach  s łu ż b y  o dda  je  w  d o b ry m  s ta n ie  rz ą d o w i P o d e jm u ją c  ' 

z ag ra n ic z n y ch  d o d a te k  w y z n ac z o n o  2 9 0 , 0 0 0  fr. na  n ad zw y czajn e  p o se ls tw a , chu p o m ięd zy  H a w re ra , a N e w -Y o rk ie m , o b o w ią z u je  się  o n o  w y b u d o
—  P r e s s e  s ta ra  się  d o w ie ść  k o rz y śc i w y p ły w a ją c y c h  d la ł r a n c y i ,  dw an aśc ie  p a ro s ta tk ó w , w e d łu g  sy s te m a tu  m ięszanego  d la  u rz ą d z e n ia  k o ^ 0

ze rz ą d  ang ie lsk i n ie  ch c ia ł z fran cu zk im  łączn ie  zap ro tes to w -ać , bo ty m  n ik acy i p o m ięd zy  M e x y k ie m , A n ty lla m i, G u y a n ą  i B ra z y lią  W a r u n k iA

sposobem  F ra n c y a  n ie  p o trz e b u je  czy n ić  ż a d n y c h  A ng lii u s tą p ie u , a m oże w  ogó le  tak  są  d la rz ą d u  k o rz y s tn em i, iż d z iw ić  się  n ie  m o żn a  że  r a in i 't  6
k o rz y s ta ć  z n a d w e rę ż e n ia  w ied eń sk ich  tra k ta tó w . — Nie w szy s tk ie  p rz e - w ie p e w n e  fo rm aln o śc i p o rz u c a ją c ,  rzecz  n a ty c h m ia s t w  w y k o n a n ie  w
cie d z ien n ik i p o d z ie la ją  to  z d a n ie ; C o n s t i t u t i o n n e l  dz is ie jszy  p rz y w ię -  w adzić  p ra g n ą . J p r o '

2uje  w ię k sz ą  u w a g ę  do  t e g o ,  a b y  się  A n g lia  z F ra n c y a  p o łąc zy ły  i razem  C o r s a i r e - S a t a n  p o w ia d a  m in is te rs tw o  fra n c u z k ie  m aja ce  s ie  u t  
O p r o te s to w a ły .  S i  e c i e  d o p a tru je  z d z ie n n ik ó w  ang ie lsk ich  i d z i e n n i k a  r z jć p o d  p rz ew o d n ic tw em  p .M o le ,  ro zd z ie la  tek i p o m ię d z y  n a s tę p u ją c e
s p o r ó w ,  że  g a b in e t a g ie lsk i, tak  ja k  N a t i o n a l  u t r z y m u je ,  żąda  w y rz e -  h rab ia  M ole obejm ie  w y d z ia ł sp ra w  z a g ra n ic z n y c h , h ra b ia  M o n ta l iv e t7  *
czen ia  się  t ro n u  h isz p ań sk ie g o  ze s tro n y  in fan tk i L u d w ik i a teraźn ie jszej w e w n ę trz n y c h , ale w  ty m  ty lk o  p rz y p a d k u , g d y b y  h ra b ia  D u c h a te l n ‘

lo n tp e n s ie r ,  je ż e li  m a w sp ó ln ie  d z ia łać  z  g ab in e tem  fran cu zk im  w  spraw ie  po zo stać  w  m ie jsc u ; h ra b ia  S a lv a n d y  w y d z ia ł w y c h o w a n ia  n n h lie™  6 C 013
k ra k w o sk ie j.  E s p r i t  p u b l i c  u w a ża , że  d la tego  w y s ła n o  h r. S t. A u la ira  M artin  d u  N o rd ,  sp ra w ie d liw o ś c i ,  G en era ł C u b L e s Z  /  m l  §r°
n a  s w ą  p o sa d ę  p o se lsk ą  do  L o n d y n u ,  a b y  p o łą c z y ł  w  ti\ t r a w i e  dw a ga- m a ry n a rk i,  p a n  D u fa u re  h a n d lu  a nan P , c .   , a a ™  O b la n e
b in e ty  z w a śn io n e  i z ręczn ie j s k o ja rz y ł  z g o d ę , w ie m y  w re sz u * , -  
rzeczen ie  się  t ro n u  je s t  c o n d itio  sine  q u a  n o n  p o d a n a  ze  s t ro n y  Anglii- 
się  ty c z e  p ro te s ta c y i  p o d z ie la  p ism o  to  z d an ie  d z ien n ik a  P r e s s e  i C o n s t i ­

t u t i o n  n e l a .  Je ż e li A n g lia  g o to w ą  j e s t  do  w sp ó ln eg o  d z ia łan ia , należy  
P odać je j  r ę k ę ,  ale co do  p ro te s ta c y i ,  tę  n a le ża ło b y  p o jed y n czo  zanieść, 

w aż  F ra n c y a  z n a jd u je  się  z u p e łn ie  n a  innem  s ta n o w isk u  jak  A nSda
J r O s t o i  1 • -  t r  . . -  0  . • .

™ u sm c j. e s p r i t  p u b l i c  u w a ża , że  d la  tego  w y s ła n o  h r. S t. A u ta .ra  « « « « « ,  sp ra w ie d liw o ś c i , G en era ł C u b ie re s  w o in v  a rU 'n  i r V i
ia s w ą  p o sa d ę  p o se lsk ą  do  L o n d y n u , a b y  p o łą c z y ł  w  te j sp raw ie  dw a ga- m a ry n a rk i , p a n  D u fa u re  h a n d lu  a pan  P a s s y  p ra c  p u b U c z n r h  U T
„ n e ty  z w a ś n io n e  , z ręczn ie j s k o ja rz y ł  z g o d ę , w ie m y  też  w reszc ie , że w y - M ole „ ,e  r a d z i ,  a b y  o d ł ą c z n i e  p ro te s to w a ć  p rz e c iw  w  7  *
zeczem e się  t ro n u  je s t  co n d itio  s in e  q u a  n o n  n o d an a  , a A nM ii. Co ale u c z y n ił  w n io se k  a b v  d a ź v ć  do  i • , w c ie len iu  K ra k o w a ,

k to rv h v  ™ , /  ą 3 z w o ła n ia  k o n g re ssu  e u ro p e jsk ie g o ,

w  E u ro p ie  %  Wpr0wadzić n o w e m i s to su n k a m i

c  l ; a S e raa in e  WSP 0,niiIla„° m anifeście  A b  de l K a d e ra ,  k tó re n  p rz e s ła ł  d o
 j  —y -v.j-v.iii.v n a  luuciii s ia u o w isn u  jas. _ a  p e rsk ie g o , w icek ró la  eg ipsk iego  i do  tu rec k ie g o  su łta n a  i d o w o d z i

P r z e ś l T  fran cu zk i w  K o n s ta n ty n o p o lu  u ją ł  się  en erg iczn e  za n e s to r ia n a m i  w  n im , że n ik t n ie  je s t  g o d n ie jsz y m  n a d  n iego  do p a n o w a n ia  n a d  m aro k a ń
aao w an em i tak  s ro g o  w  A z y i m n ie jszej p rz ez  K u rd ó w . W  sku tek  je g o  czy k a m i, p o n iew aż  on  je d e n  z w alcza ł ch rześc ian . A n g ie lscy  agenci n  A  l"

y rr. „  . — u p   -iezienia tv c h  m an ifes tó w . E m ir  nH hipr, . £°. ^ 1
n o ty  w z iz y i  m n ie jszej p rz ez  K u rd ó w . vv sB .u^a..,-0 -

/  p rz y sp o so b ia ją  T u r c y  p rz e c iw  B ad er C han  b e jo w i,  naczeln ikow i
K u rd ó w  w y p ra w ę .

W  sk u te k  z aw ic h rze ń  w  T o u r s  d n ia  2 1 . i 2 2 .  b. m. a resz to w an o  b ar- 
. Zo w *ele o só b . P rz e s łu c h a n o  ju ż  w  p o n ied z ia łek  w ielu  a resz to w a n y ch  

1 " j p u s z c z o n o  ich  z p o w o d u  n ie d o s ta tk u  d o w o d ó w , p rzec iw  in n y m  w y m ie- 
r *ono sk arg ę .

H ra b ia  S t. A u la ire  w y je c h a ł  do  L o n d y n u , 
r z y b y ł  tu  n ag le  f ran c u z k i p o se ł p rz y  d w o rz e  belgijskim  ? m ark iz  R u -  

^  s k u te k  b a rd zo  w ażn e j dep eszy .
J o u r n a l  d e s  D e b a t s  p o tw ie rd z a  w iadom ość, że m isja  pana H o o d  n ie

-   -m giciacy agenci podieli
sie p rz ew ie z ie n ia  ty c h  m an ifes tó w . E m ir  o d b ie ra  w c iąż  w sn a rc ia  z P th r J l

t a r »  i ta k  n ied aw n o  o trz y m a ł 5 0 0 0  k a ra b in ó w  i z n a c z n ą  su m m ę  pieniędzy*
A  it 1 i  a .

L o n d y n ,  dn . 2 4 . L is to p ad a . -  T im e s  p o w ia d a :  p ism a  p a ry sk ie  za  
t ru d n .a ją  s ię ciągle s p ra w ą  k ra k o w sk ą . N asz  a r ty k u ł  z 1 9  0 te i r z e r z v '  

p o sp o h tć j „ c z y n ił  w  s to lic y  fran cu sk ie j g łęb o k ie  w ra ż e n ie ,  a  d z ie n n ik  s p o  
ro w  o d p o w ie d z ia ł bez o d w ło k i n a  nasze  w e zw an ie  i p rz y rz e k a  w sp ó łd z ia ła  

"Je rz ą d u  francusk iego  i n a ro d u . N a naszej g ie łd z ie  n a d z ie ja  z g o d y  m ió d , 
F ra n c y ą  a  A n g lią  d o b re  u c zy n iła  w ra że n ie  i d la  teg o  c en y  p a p ie ró w  m L ł  
nieco  w  g ó rę . I w e  w s tę p n y m  a r ty k u le  p o k a za ł się  T im es da lek o  „o u r n a l  d e s  D e b a t s  p o tw ie rd z a  w iadom ość, ze m isja pana I lo o d  n ie  n ieco  w  g ó rę . I w e  w s tę p n y m  a r ty k u le  p o k a z a ł s ię  T im e s  d  l k  ̂

p o w io d ła  się . — N ad zie ja  p o ło ż e n ia  tam y  ro zd z ie ra jące j okolice n a d  L a -P la ta  c h y ln ie jszy m  F ra n c y i mi d a w n ie j. S , d a i .  i e  s i s  p 0 O j m ,  *
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gabinetu francuskiego, jakoby wiedział o zamiarach dworów trzech sprzy­
mierzonych północnych, a chociaż Anglia nie zgadza się z Francyą w spra­
wie małżeńskiej hiszpańskiej, to jednakowoż wspólnie mogą zaprotestować 
przeciw wcieleniu Krakowa do monarchii austryackiej, ponieważ do tego są 
obowiązani traktatem wspólnie podpisanym i interessami.

United Service Gazette powiada, że wysłano jak najspieszniej admirała 
Bouverie na trzech pokładowym okręcie Queen, aby zastąpił admirała Par­
ker pod Lizboną gdyz ten dalsze otrzymał przeznaczenie do dowodzenia 
flotą morza s'rodziemnego.

Cztery deputacye z rozmaitych części stolicy udały się do prezesa mini­
s trów, dla wręczenia mu adressów względem otworzenia portów zbozu za­
granicznemu. Lecz lord John Russel oświadczył im, że nie upatruje do­
tychczas żadnych powodow ugruntowanych do chwycenia się tych środków 
bezzwłocznie, ale skoro nastaną nadzwyczajne okoliczności, natenczas na­
tychmiast każe porty otworzyć.

Najnowszy dekret skarbowy w Portugalii wydany oburzył umysły na 
giełdzie naszej. Sprawozdanie giełdowe, zamieszczone w Standardzie nazy­
wa ten dekret tureckim i porównywa go ze środkami finansowemi despoty­
cznego rządu rewolucyjnego we Francyi. Tymczasem giełda pociesza się 
tem zdaniem, że srodzy panowie nie długo panują.

Od Listopada do Bożego narodzenia zwykle pora jest nie bardzo bogata 
w  wypadki, ministrowie i inni urzędnicy są zajęci przygotowaniem spraw 
na zgromadzenie parlamentu; żegluga, a znią zatrudnienia fabryczne słabieją; 
klassy spożywające opuszczają stolico, a przez to zatrzymują bieg handlu 
wewnętrznego. W szystkie te stosunki okazały się tego roku we większej 
postaci, zwłaszcza, że jeszcze wiele pieniędzy wychodzi z Anglii na zakupy 
zboża i innych przedmiotów, tudzież do Irlandyi. W  kraju tym rząd za­
trudnia teraz i 5 0 ,0 0 0  ludzi na swój koszt,  a zdaje się, ze będzie musiał 
coraz więcej pieniędzy w ydaw ać, bo te prace dopiero zostały w ruch wpra­
wione, ale jeszcze nie toczą się ze siłą, jaką trzeba nadawać tej całej ma­
chinie. W  takiem położeniu rzeczy zapatrywanie się na sprawy półw y­
spu pyrenejskiego i całe rozdrażnienie przeciw Francyi, bardzo się pośmie- 
rzyły. Finanse i kłopoty z ich powodu, '  uskromiły wszystko. Ztąd też 
po towarzystwach prywatnych najwięcej rozprawiają teraz o Stanach zje­
dnoczonych. Ztamtąd oczekują wszyscy należytego dowozu żywności 
i z Stanami zjednoczonemi handel nabędzie największej wagi. Ale i wojna 
z Mexykiem wchodzi w rachunki. Jes t  rzeczą pewną, że ta wojna tak 
długo się ciągnąca, zniewoli Stany zjednoczone do pożyczki, bo wypusz­
czanie ob ligów  rzeczypospoiite j  na d ługo  wystarczać nie będzie ,  zwłaszcza,  
że zagranicą poczęły nieco spadać na wartości. f lożyczka zaś ta może być 
zaciągniona tylko w Anglii i dla tego Anglikom zapowiada znaczne korzy­
ści. Mexyk jest  bardzo złym dłużnikiem, nie lepszym jak państwa Stanów 
zjednoczonych a mniej rzetelnym. Choćby Mexyk i wszystkie inne kraje 
Ameryki połączyły się ze Stanami zjednoczonemi, wierzyciel powiada: 
»nikt trzeci bez naszego zezwolenia, nie może sie wtrącać do układu. 
Wszelkie zmiany przez wypadki wojenne mogą być skutkiem postanowień 
tylko stron wojujących. Nasze pożyczki, będą pożyczkami państwa, a że co 
do wszelkich prowincyi, mających być podbitymi Stany zjednoczone wstąpią 
w  ich praw a, przeto wstąpią i w  ich zobowiązania; możemy wreszcie i od 
Stanów zjednoczonych żądać tej rękojmi, którą mamy o d M e x y k u ,  że zaś 
kraj ten po wcieleniu do Stanów Zjednocz, będzie używał większej spokojności, 
przeto tem bardziej możemy liczyć na prędszą wypłatę. Słowem , jest mnie­
manie, iż pożyczając Stanom zjednoczonym, można będzie sobie upewnić i 
należytość przypadającą odMexyku. Ponieważ oddalenie wniosku przez Me­
xyk  względem przystąpienia do unii,  zniżyło kredyt Stanów zjednoczonych, 
przeto teraz jest sposobność zjednania większej życzliwości u Stanów zje­
dnoczonych. Co do Francyi dzienniki rządowe objawiały ciągle obawę, iż 
mogłaby wejść w  sprzymierzę ze Stanami zjednoczonemi i z Rossyą przeciw 
Anglii. Chodzi naturalnie o odciągnięcie tych państw od Francyi,  a ztąd 
bierze początek szukanie przyjaźni ze Stanami zjednoczonemi. Rossya bo­
wiem przez wzgląd na kraje polskie jest ściśle złączona z Austryą i Prus- 
sam i, a dla tego jej ani Francya ani Anglia do siebie przynęcić nie potrafią. 
Na Francyi przyjaźń, trudno także iiczyć, azatem Anglii wypada się trzy­
mać ze Stanami zjednoczonemi, jakoż okazuje im też najwięcej przyjaźni. 
Że angielskie gazety nie biorą strony amerykańskiej przy wojnie w Mcxyku, 
to nic nie stanowi i dosyć na tem, że się wcale nie ujmują za Mexykiem. 
W o jn ę  z Mexykiem można już uważać za zupełnie skończoną; Amerykanie 
muszą sobie jej koszta wynagrodzić, bo oni umieją dobrze liczyć i nigdy 
na to się niepuszczają, coby ich straty nabawić mogło.

L o n d y n ,  dnia 25 .  Listopada. —  Times donosi o przybyciu hr. Monte- 
molina, lub jak go nazywają J. K. Mci Karola Ludwika, króla de jure 
hiszpańskiego w  sobotę wieczorem do Londynu. J. K. Mość jedzie pod 
ścisłćm incognito i miał przy sobie generała Montenegro i prywatnego sekre­
tarza Mon. Markiz Villa Franca, książę Medina Sidonia, przybyli tu od 
dni kilku.

Przeciw dekretowi rządu portugalskiego, aby przyjmowano banknoty 
lizbońskie, które teraz 2 3  pod pari stoją, zaprotestowali angielscy kupcy 
w Lizbonie i tak długo nie będą się wdawać w żadne negocyacye, aż zakaz 
ten ustanie lub w ia n a  rządu nastąpi.

W e d łu g  Morning Post wydała rozkaz królowa Victoria, aby we W ind ­
sor przysposobiono pokoje dla królowej portugalskiej i jej rodziny, a puł­
kownik Wilde miał tylko polecenie zaprosić Donnę Marią da Gloria na ten 
przypadek, gdyby była przymuszoną opuścić Portugalią. Na giełdzie jednak 
głoszono, że królowa w tym przypadku woli się udać do Wiednia.

Chociaż skonfiskowano okręty należące do w ypraw y na Ecuador, nie 
ustają przecie zaciągi, w samym Londynie ma się znajdować przeszło 5 0 0  
osób nowo zaciężnych. Okropne burze panowały na morzu i na kanale 
pomiędzy Francyą a Anglią od d. 19. do 2 1 .  b. ra. Wiele okrętów zatonęło.

P r e u s s i s c h e  Z e i t u u g  powiada w artykule z Anglii: z rozpraw 
ciągle prowadzonych w dziennikacn angielskich w sprawie Krakowskiej 
dwa są najgłówniejsze punkta, czemu rząd angielski nie skłonił się do we­
zwania gabinetu francuzkiego, żeby podać wspólną protestacyą, a miano­
wicie z powodu protestowania lorda Palmerstona, że Francya złamała traktat 
utrechtski przez przyprowadzenie do skutku małżeństwa w Hiszpanii, a po­
tem, że nieufność Anglii dla Francyi jest teraz tak znaczną, iż każde po­
ruszenie Guizota zostaje w podejrzeniu, iź myśli zakładać nową samołowkę 
przeciw Anglii. Obadwa pisma whigowskie G l o b e  i M o r n i n g - C h r o -  
n i c l e ,  z których zdania można robić domysły względem zasad gabinetu, 
zgadzają się na to. Powątpiewają one o szczerości ministerstwa francuz­
kiego i są przekonane, że Francya miała jedynie to na myśli,  aby użyć 
wypadków krakowskich do uroczystego oświadczenia, że wszelkie układy 
z 1SS15- roku, o ile tyczą się Francyi, są zniweczone, a przyciągnąwszy 
Anglią do tej protestacyi, chciałaby j ą  zrobić współwinną względem mo­
carstw północnych z powodu unieważnienia traktatów a działać tylko 
w jednostronnym interesie samej Francyi. G l o b e  przytaczając co powiada 
J o u r n a l  d e s  D e b a t s  o prawie fortyfikowania Hiiningen, jako t e ż , że 
utrzymując, iż wielka jest odpowiedzialność, kto łamie traktaty, ale że 
przecie trudno, aby traktat trwał niezmiennie lat trzydzieści, czyni nastę­
pującą uwagę: »jeżeli traktaty rzeczywiście w ciągu  trzydziestu lat obumie­
rają ,  toć ta wielka odpowiedzialność, która do ich pogrzebu przywiązana, 
nie może być tak bardzo znaczną. Więc to taka jest podstawa prawa naro­
dów, którą ten rozważny dziennik francuzki chce w polityce ustanowić? 
Toć widzimy jasno ,  dla czego nie można liczyć na rzetelność Francyi i przy 
innych traktatach europejskich, które daleko są dawniejsze i obowięzują 
od wielu lat wcześniej dom orleański.® Dzienniki angielskie stoją przy 
tem, że gabinet zostający pod przewodnictwem Guizota, dla tego tylko 
krzyczy i deklamuje, aby pokazał obmyte rgee przed izbami francuzkiemi. 
M o r n i n g  C h r o n i c i e  r o zw o d zi  s i ę ,  że pan Guizot biorąc sp ra w ę  kra­
kowską za narzędzie:, myśli o wzmocnieniu swego stanowiska naprzeciw
Anglii; Palmerston zaś chce w  ręcz okazać mocarstwom północnym zdanie 
narodu angielskiego, a popierając sprawę Krakowa, nie ma bynajmniej na 
oku swego stosunku względem Francyi. Anglia nie chce być pomocną 
Francyi do łamania traktatu wiedeńskiego nad Renem, albo gdzie w okoli­
cach A lp , a to na tej zasadzie, iż traktat ten został złamany przez mocar­
stwa północne względem Krakowa. Nie masz podobno takiego ministra 
angielskiego, któryby z powodu jednego złamania chciał pomagać do drugiego. 
W spólna protestacya nie miałaby tez wreszcie więcej wagi, jak kiedv 
swoją Anglia pośle dzisiaj a Francya jutro.

Pogłoski co do zmiany gabinetu angielskiego są całkiem bezzasadne. 
Pan Guizot wbił sobie w głowę, że przez swoje inachinacye potrafi zwalić 
ministeryum whigoskie i postawić na sterze rządu lorda Aberdeena, atoli 
pomylił się bardzo, bo właśnie cala oppozycya z tej przyczyny będzie 
musiała uznać za słuszne postępowanie teraźniejszego gabinetu. Odwoły­
wanie się atoli na traktat utrechtski,  który wzbraniał małżeństwa między 
domem Irancuzkim a hiszpańskim, me ma mc za sobą, bo takie małżeństwa 
po tym traktacie już  nieraz zachodziły a nikt o to nie protestował.

L o n d y n ,  dn. 26- Listopada. — Prywatni korrespondenci gazety T i­
mes z Paryża powtarzają, że król Ludwik Filip sam żądał wyraźnie, aby 
poseł hr. St. Aulaire przyspieszył swój odjazd do Londynu w nadziei, że 
za pośrednictwem tak poważanego posła angielskiego rząd skłoni się do 
zgody i zaprzestanie na samem uniewinnieniu się w sprawie małżeństwa 
Montpensiera i będzie działał wspólnie w sprawie krakowskiej. Tymcza­
sem z listów pisanych z Londynu do Paryża pokazuje się, że jak dawniej 
tak i teraz ganią dotkliwie postępowanie Ludwika Filipa w sprawie małżeń­
stwa hiszpańskiego. W  końcu wspominają, że przyjaciele Guizota oba­
wiają się, aby król nie skłonił się do dania dymissyi Guizotowi, a powo­
łania hrabiego Mole do gabinetu.

Wczora odbyło w Liverpoolu towarzystwo kupców swe posiedzenie 
i zawiązało się w ligę, aby znieść dotychczasowe cło od herbaty w  Anglii. 
Cło uważa ta liga co do herb: ty jako niesprawiedliwe i niepolityczne.

Na posiedzeniu towarzystwa geograficznego doniesiono, że towarzystwo 
Iludsonsbay wysłało wyprawę dla zbadania brzegów nieznanych wschodnio- 
północnych stałego iądu amerykańskiego. W ypraw a  ta składa się z 11 
osób, którym służą dwaj Eskimosy za przewodników.

Greenock advertiser donosi, że mnóstwo towarów zakazanych przemy­
cają teraz nad brzegami zachodniej Irlandyi, a agenci towarzystwa przemy- 
carzy przebiegają kraj i wielką szkodę zrządzają tameczym kupcom. Glas­
gow ma być główną kwaterą tych przemycarzy.



Daily News donosi o prasie nowej drukarskiej, która na godzinę od­
bija 12,000 arkuszy. Pan William Little, wydawca pisma Illustrated Lon­
don News jest wynalazcą tej machiny drukarskiej.

Zdaje się, źe spokojnos;ć w Hiszpanii nie jest należycie ubezpieczoną 
i  źe na czele powstańców będzie Narvaez, który zna wszystkie zalety i wady 
H iszpanii. Trudno przypuścić , aby on mógł długo przypatrywać się za­
biegom i kabałom knutyin przez królową matkę i przez posła francuzkiego. 
Jeżeli zaś rząd hiszpański chwyci się jakiego nagłego środka w celu. zapro­
wadzenia odmiany, to Narvaez albo musi stanąć na czele tego przedsięwzię- 
Cla, aiko paść jego ofiarą.

Ministeyyalny M o r n i n g  C h r o n i c i e  oświadcza dziś także, iż stara­
nia pana Hood w celu uspokojenia rzpltych nad La-Plata nie powiodły się 
z powodu intryg panów Dełlaudis i Ouseley. Pan Hood wypełnił jak naj­
lepiej polecenie dane mu za przychyleniem się Francyi przez lorda Aberdeen, 
i zawarł układ na warunkach w iustrukcyi wyliczonych z Rozasem i Ori- 
bem, ale panowie Deffaudis i Ouseley układu tego nie chcieli podpisać, ani 
go też w wykonanie wprowadzić.

Parostatek »Luxor« przywiózł w d. 18. do Marsylii wiadomości z Indyi 
wschodnich do połowy Października dochodzące. Powstanie w Kaszmirze 
i części Pendżabu odstąpionej Gulab Singowi przybrało podobno bardzo wa­
żny charakter, i zmusi Anglików do nowej wojny z Sikami. Wojska an­
gielskie , które stały załogą w zachodnich prowincyach, właśnie otrzymały 
rozkaz ruszenia na pomoc Gulab Singowi, ponieważ żołnierze tegoż w czę­
ści zbiegli w  części od powstańców wybitemi zostali. Posiłki posłane mu 
pęzez Anglików, składały się z 12., 27., 42. i 45. pułku krajowej piechoty 
i 80. pułku piechoty królowej. Sześć innych pułkó,v krajowych i dwa 
angielskie z Dżulundur mają wyruszyć i połączyć się z pierwszemi i ude­
rzyć na szeika Emauden, który się w górach Hunpuwurt mocno oszańco- 
Wał. W Kaszimirze zresztą spadło mnóstwo śniegu i wątpią, by wojska 
wysłane z Lahory mogły zajść daleko. Cholera w Persyi wielkie znisz­
czenie szerzyła.

Raporta z Przylądka dobrej nadziei dochodzą do 20. Września i dono­
szą wprawdzie o poddaniu się dwóch naczelników kafrejskich, nazwiskiem 
Stock i K re li, ale nie mówią o stanowczem zwycięztwie. Ponieważ woj­
ska mają zamiar przez otoczenie zmusić Kafrów do poddania, przeto nie 
mogą dostatecznie bronić kolonistów od najazdów. Sir A. Stockinston z po­
wodu kłótni z generałem Maitland musiał złożyć dowództwo.

Z Chin wiadomości dochodą do 3- Września, zIlong-Kong, ale w nich
mc ciekawego nie ma. Czusan oddano C h ińczykom , w  Kantonie niespo-

kojnosci nie powtórzyły się, jakkolwiek kupcy angielscy mocno sie tego o- 
bawiają.

P o r t u g a l i a .
L i z b o n a ,  dnia 47. Listopada. —  D i a r i o  d i  G o v e r n o  z 14. b. m. 

zawiera dekret królowej, który wszystkich kupców a najbardziej angielskich 
niezmiernie zatrwożył. Dążnością jego jest: zostrzenie piawa, które zmusza 
do przyjmowania biletów banku lizbońskiego. A rtyku ł trzeci ma moc wstecz 
obowięzującą i wiele domów handlowych przyprowadzi do upadku, jeżeli 
przestrzeganym będzie, gdyż powiedziano, ze wexle wystawiane na gotowe

 * 1  ■ > i i*i • l i ' .  .1- Anłn itm 1117 f  '■

we
opieniądze, mogą być płacone biletami, których diskonto czyni juz 23® 

a pewno jeszcze bardziej się zniży. Ustawa ta brzmi jak następuje: A r t .  
1- Kto przy wypłacie nie będzie chciał przyjmować biletu banku lizboń­
skiego , ten podpada karze wywiezienia z kraju i kwocie pieniężnej od 50 

500 milreisow (90 do 900 tal.) podług umiarkowania sędziego. A r t .  2. 
l a  sama kara, co do osoby i pieniędzy czeka tego, który sobie zastrzega 
"Wypłatę gotowizną albo który naznacza inną wartość biletów, jak tę, jaką 
mają wypisaną. A r t .  3. Wszystkie poczynione dotychczas zastrzeżenia, 
Warunki, umowy, przez które wypłatę za warowano w gotowiźnie, są zni­
weczone i za niebyłe uznane. A r t .  4 . Wykraczającym przeciw niniejszemu 
dekretowi, nie wolno będzie składać rękojm i, ani stawać przed sądem 
przysięgłych. — Do tego trzeba nadmienić, ze z Oporto wydane zostało 
przez Juntę w  imieniu Maryi 11. następujące postanowienie, pod dniem 13. 
b. in.: 1) wszelkie pożyczki zaciągnięte obecnie przez ministrów lizbońskich, 
są nieważne. 2) Wszystkie osoby, mające udział przy tych pożyczkach, 
mają być uważane za winne spólnictwa z ministrami przy wkładaniu na 
osobę królowej przymusu. 3) Wszyscy urzędnicy skarbu państwa powinni 
Zaprzestać wypłat, a ściągnięte dochody dostawić do kasy centralnej dy- 

^ ' tu ’ gdzie junta władzę swą wykonywa.
Co r n i n g  C h r o n i c i e  powiada: korrespondent nasz donosi z d. 16- 

z nzbony, tam nadeszła wiadomość, iż przednia straż Saldanhy została 
ńą przez powstańców i zabraną z całą amunicyą. Saldanha po tej klęsce 

,'°  nął sig d0 ęarregardo, oddalonego o trzy godziny od Cartaxo. W ia- 
°nią było rzeczą, źe Das Antas nie chciał wprzód natrzeć na Saldanhę, aż 

tttę połączy z hr. Bomliraem i dwoma pułkami Cacadores i jazdą z Santarem, 
tórych co chwilę oczekiwał. Das Antas czeka też na przybycie generała 
zorio, ponieważ wtenczas dopiero chce działać, gdy będzie miał obok sie- 

cie zdatnych generałów, za których pomocą takie poczynić chce ruchy, iż 
Naldanha zostanie odcięty od Lizbony. W  dopisku swym z 17. powiada 
tenże korrespondent: w  tej chwili rozchodzi się wiadomość, że Das An­
tas ju tro  uderzy na Saldanhę. Wojska królowej bardzo ucierpiały przez

dezercyą. Korpus Schwalbacha został pobity  przez Bomfima pod E w o rą . 
Schwalbach schronił się do E lw as i jes t odciętym od Saldanhy.

Chronicie powiada dalej: otrzymaliśmy list z Lizbony z 19. b. m. wie­
czorem, który o stanowczych wypadkach nie donosi, ale potwierdza po­
wyższe podania. O doniesionej klęsce i zabraniu przedniej straży Saldanhy 
nie zawiera list ten bliższych szczegółów, tyle tylko donosi, że rzad otrzy­
mał wiadomość kurierem, ze Das Antas dziś z rana uderzył na stanowiska 
Saldanhy. O dalszych wypadkach nie masz wiadomości. -  Saldanha już 
wprzód prosił o pomoc 2000 żołnierzy, o konie i muły , na których mu zu­
pełnie zbywa. Batalion gwardy, narodowej nie chciał wyruszyć ze stolicy. 
Oowodzca powstańców Celestmo wszedł z swoim korpusem do Santarem 
Generał Alraargen także przybył dnia 16. ze swoim oddziałem i nienied/m! 
i  Oporto do Santarem. 1 len,£azmł

Podobno generał de Casal odniósł pewne korzyści nad Sa da Bandeirą 
pod O p o r t o  i dwa pułki jego miały przejść na stronę wojska rządowe-o 
pod Casalem zostającego. Gdyby się wiadomość potwierdziła, uczyniłaby 
dy wersy ą na rzecz królowej, a Das Antas widziałby się odciętym od Oporto.

W ł o c h y .
Rzym,  dn. 19. Listopada. -  Stosownie do wiadomości według źródła 

najwiarogodmejszego, papież zwrócił całą swą uwagę na p o l e p s z e n i e  
skarbowosci w państwie koscielnem; przestarzałe prawa pod tym względem 
mają bJ c P° cz?sc‘ poznoszone, a po części pozmieniane. Prowincyalne 
władze będą zreiormowane w tym celu, aby przychód z rozchodem w yrów ­
nywały sobie jak najściślej. Ma być zniesiona taksa zwana M a c i n a t o  
któ,'a się niezmiernie p rzykrzy; potem podatek od soli, a w to miejsce zo’ 
stanie zaprowadzonym podatek od własności, który i przez duchowieństwo 
będzie opłacanym. Ze ci, którzy przy podatkach dotychczasowych zy­
skuj?, będą ogromnie chałasowali, to jest łatwo do przewidzenia, ale nie 
będzie w’cale brane na uwagę.

Ucztę daną w teatrze A li Ber ti mają ponowić kobiety stanu miejskiego, 
c o  zapewne bidzie cickawem dla swojej oryginalności.

Wiadomość, ze kardynał Lambruschini odebrał polecenie do wejścia 
w układy z Rossyą nie ma żadnej podstawy, gdyż on zupełnie został od­
dalonym od wydziału dyplomatycznego. Wreszcie podług teraz przestrze­
ganych zasad nie jest do tego koniecznie kardynał potrzebny.

Dotychczas studenci uniwersytetu A p o l i n a r i a ,  w którym nauczali 
sami tylko świeccy duchowni, niemogli na lekcye przychodzić w in n ym  
ubiorze jak w duchownym. Pius IX . uznawszy, źe przestrzeganie tak po­
wierzchownej formy, może niejednemu kłaść zaporę do odwiedzania tego 
znakomitego naukowego zakładu, jakoż rzeczywiście wielu dla te»-o jedynie 
przepisu musiało się uciekać do Collegium jezuickiego, gdzie się o ubiór 
mepytano. postanowił, źe uniwersytet A p  o I i  n a r  i 1 mV ■ 1

tać o ubiór młodzieży. W  skutek tego wielu natwf, • . ^  u
jezuicki i przeszło do rzeczonego uniwersytetu 0pUSC‘. zakład
■ów

jęcie, musiano im na czas niejaki odmówić przyjmowania, a tym czasem 
lozpoczętą zostanie budowa dla zwiększenia lokalu.

W i e d e ń ,  dn. 07. LU,„pad.. _  / £ £  „ ast5pca tronu 
był tu dzisiaj w  południe z Petersburga i zaiał nnkoieprzybył tu dzisiaj w  południe z Petersburga i zajął pokoje poselstwa ros­

yjskiego. -  Grenzbote zamieścił artykuł z Galicyi następujący: część chło 
po w galicyjskich straciła zupełnie wyobrażenie o prawie i własności ża l 
aby wszystko pozostało jej własnością, co podczas zawieruchy zabrali 
Kząd w G a l i c y ,  tylko ma dwie drogi, albo zupełnie uwolnić c h ło p ó w ' 
z nich sobie utworzyć pomoc w działaniu, co jest przeciw n,-; • • 
stwa austryackicgo, albo tez cały kraj, szlachtę i chłopów p o T ż T  Pa“ '  
trzymać obuchem. Rząd poszedł średnią droga i daleko n i aZn^ m
Oburzył szlachtę przeciw sobie jeszcze b a rd z ^
a tych nie u ją ł ,  poniew aż zdaje im się że i e « L p  , >J chłoP om > 

-  chł° P ó w  galicyjskich, w  jak ie j c ie ^ o c U  ^ K *
ten w ie , ja k  trudno z tym  ludem ociężały... w ych o w am ,
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’ h ° k M r  '■  ■« “ J0irlwrpi.ezni.jsi nieprzvjncicl, J „ ‘  w  J  
emissary usze propagandy razem ani dziesiątej części nie zdziałali co Po lk ‘

° GaIic^  ^ardzosif  rz* d k l°P°ce’ Juz ztąd wypada, że kiedy „a początku 
powstania ogłoszono prawo doraźne w trzech cyrkułach, toż prawo t 
na dwanaście cyrkułów rozciągnięto. Qaz eraz

B  e  1 §
niem . pozń.

B r u x e l l a ,  dnia 27. Listopada. — Budżet długu publiczn 
w izbie reprezentantów przyjętym bez rozbioru. Kiedy chodzi/1650 
lenie „u wypłatę prowizyi wynoszącej 660,000 franków t / lk n °  Z* ZW 0'  
Brouckere i Osy nadmienili, iż nie widzą powodów dh k r  pan° Wl® 
kraju ciągle wzrastają. Radzili, aby nie za nadto wydawać biletóy■ k ^  
wyćh, bo w ciężkich czasach jest z niemi wielka bieda. Żwaw ' 
rozwinęły sję przy  budżecie dla izby obrachunkowej, co d * ™ * ™  SP.01̂  
królewskiej, gdyż zaprzeczano, że uwolniony od służby radzca teT °Sk ^  
może pozostawać przy tytule radzcy, jak mu pozwolono S t * i  
dawniej, że rząd obok zwyczajnych radzców prowincyalnych nie m ^
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mianować radzców honorow ych , a zatem i co do radzców izby obrachun­
kowej to samo rozumieć należy. Zarzucono ministrowi sk a rb u , że oczy­
wiście za wiele sobie pozwolił przez podpisanie podobnego przyznania 
urzędu tytularnego. Minister skarbu pan Mulon tłumaczył się, i ż on 
w  nazwie oznaczył różnicę pomiędzy radzcą rzeczywistym a honorowym, 
nie może zaś powątpiewać, aby rządowi miało być nie wolno rozdawać 
tytułów. Nawet stronnictwo ministeryalne powstawało na ministrów, że 
nadto rozrzutnie sobie postępują z godnościami tytularnemi. Budżet skar­
bow y został przedwczora 51  głosami przeciw 4 przyjęty. Wczoraj izba 
reprezentantów wzięła pod rozbiór budżet spraw zagranicznych i przyjęła 
a r tykuły  pierwszego rozdziału.

I  oseł francuzki Markiz Rumigny odjechał do Paryża. Podróż ta ma 
stac w związku z pojednaniem królewicza Montpensier z infantem Don En- 
riquezem, który chce cofnąć protestacyą zaniesioną przeciw małżeństwu 
jego brata z królową hiszpańską.

Rada miejska Bruxelli uchwaliła wczoraj jeszcze niektóre postanowienia 
W celu zapobieżenia nędzy pomiędzy ubogimi mieszkańcami. Magistrat ma 
użyć wszelkich sposobów, aby na targach tutejszych zniżyć ceny kartofli; 
jeżeliby mu zdawało się, że potrzebuje zrobić zakupy, to w takim razie 
ma pozwolenie od rady miejskiej wypuścić biletów na rachunek miasta i na­
być za nie kartofli za summę 5 0 ,0 0 0  fr., jednakże tylko w tym razie, jeżeli 
rząd poczeka miastu do 1 8 4 8 .  opłacenia długu w tejże samej ilości. Ma 
magistrat pozawierać kontrakty względem taniej dostawy węgli kamiennych, 
ażeby mogły być rozdawane pomiędzy ubogich za kartami, czy to stowa- 
warzyszenia dobroczynnego czyli też magistratu.

Z Antwerpii donoszą, że tain pozgromadzały się tak znaczne dostawy 
towarów, iż ich nie masz już gdzie składać i komora celna musiała odmówić 
ich dalszego przyjmowania. W  celu zapobieżenia tej pocieszającej niedo­
godności,  musiano użyć wyższych piętr południowego pawilonu nasypanie  
zboża. Jest to zapewne najlepszy dowód zamożności miasta Antwerpii.

D a n i  a.
K o p e n h a g a ,  dn. 24 .  Listopada. —  ̂ Królewskiem rosporządzeniem 

z 16.  Października dozwolono przewieść *62,000 szefli żyta z Gdańska 
i  Królewca do nadreńskich prowincyi bez opłaty cła na Sundzie.

S t a n y  Z j e d n o c z o n e  p ó ł n o c n e j  A m e r y k i .
Ostatnie wiadomości z New. Yorku dochodzą do 1. Listopada. W ieść 

o zdradzie Mexykanow i napadzie na armią generała Tayior jest mylną, 
owszem jak najsumienniej zachowali oni warunki kapitulacyi. Mexykanie 
nawet z ustąpieniem  z miasta wyprzedzi l i  termin t y g o d n io w y  naznaczony  
warunkami zawieszenia broni. Nazajutrz po zawarciu kapitulacyi generał 
Ampudja wyprowadził część wojsk swoich, a w trzy dni 28 .  Września Me­
xykanie zupełnie opuścili Monterey, armja ich ruszyła ku Saltillo. Odjazd 
zwyciężonych przedstawiał dziwny widok, była to długa karawana, a w niej 
liczono mnóstwo rodzin, które wolały opuścić miasto, unosząc z sobą swe 
najdroższe sprzęty, jak przyjąć gościnność zwycięzcy.

l y m  razem także fałszywa wieść zajmowała bardzo publiczność Sta­
n ó w  Zjednoczonych. Depesze z Monterey donosiły, że generał Taylor do­
wiedział się o przybyciu do Saltillo generała Sautanny, który w ten sposób 
przez połączenie się z generałem Ampudja stanąłby na czele 2 0 ,0 0 0  ludzi. 
Wieść ta jest fałszywą, albowiem z listów prosto z M exyku otrzymanych 
dowiadujemy się, że generał Santanna wszedłszy w  dniu 16. do Mexyku 
dopiero w dniu 18- z niego wyjechał,  by stanąć na czele armii. Ótóż 
tego samego dnia miał on wejść do Saltillo, które to miasto leży o 2 0 0  
mil fr. przeszło od Mexyku. Dziś więc spokojni jesteśmy o los zwycięzcy 
pod Monterey, on jednakże, nie wiedząc o tem, przygotowywał się z swym 
małym 5 0 0 0  garnizonem do obrony silniejszej i oporu lepszego jak mexy­
kanow. Generał Taylor uważał się za zgubionego, albowiem' doszły go 
wieści o zajęciu drogi do Rio-Grande przez generała Canales i licznej gue­

rilla jazdy nieregularnej; mniemał więc, że armja amerykańska została od­
ciętą naprzeciw cztery razy liczniejszego nieprzyjaciela wśród ludności, któ­
rej postawa coraz staje się groźniejszą, Rząd i lud Stanów Zjednoczonych 
dzielił obawy generała Taylor, wątpiono wprawdzie o przybyciu tak rych- 
łem Santany do Saltillo ale obawiano się, by generałowi Taylor nie p rzy­
szło spotkać się z nim przed ściągnięciem znacznych korpusów. Generał 
W o o d ,  który ruszył do prowincyi Chihuahau miał otrzymać rozkaz udania 
się na północ i połączenia się z generałem Taylor. Z swej strony generał 
Kaerney zostawiwszy garnizon w Santa-Fe ruszył na przeciw generała 
\ \ o o d , ^ z  którym się ma połączyć. Tak więc wieść fałszywa zmieniła 
wszystkie poruszenia strategiczne rozmaitych kolumn armii amerykańskiej.

Y\ iadomości z Mexyku przez Stany Zjednoczone przybyłe mniej są 
świezemi, jąk wprost już  otrzymane. W ażną  tylko jest wiadomość, iż du­
chowieństwo katolickie w Mexyku przystało na zaciągnięcie pożyczki 2 mil. 
dolarow, dla wsparcia rządu w kosztach wojny.

Uprawa chmielu w okolicy Rottenburga nad rzeką Nekarą.
( Dokończenie.)

ł) o c h  od  z c h m i e l u  i h a n d e l  n i m w R o t t e n b u r g u  w  r. 4 8 4 4  
W  najsławniejszych chmielnikach tamże liczono za mórg wirtemberski ziemi 
złr. 4 0 0 ;  za skopanie 8 0 ;  flance, 4 8 0 0  sztuk, za 1 0 0 0  2 do 3 złr. 12  
z ł r . , 1 6 0 0  tyk,  po 2 5  złr. za 1 0 0 0  sztuk, 4 0 0  złr. ;  roczny najem robo- 
tuików 4 0  złr.; razem złr. 9 3 2 .

Procent od wyłożonego kapitału wynosi zatem 4 6  złr. 3 6  kr. na 10  
lat złr. 4 6 6 ;  roczne wydatki na najemnika po 4 0  złr., a więc na lO lat 
złr. 4 0 0 ;  roczne nawożenie obornikiem po 1 4 z l r . ,  w 10  leciech 1 4 0  złr-; 
obrywanie, suszenie i t. d. 5 złr., 5 0  złr.: zużycie tyk 3 0 0  złr. ;  razem 
1 2 5 6  złr. 7

Do tego kapitału na ziemię i zakładanie złr. 5 0 0 ;  razem złr. 1 7 5 6 .
Dochód z 1 6 0 0  tyk był w r. 1 8 44 .  po i  funta z jednej tyki,  w prze­

cięciu 8 0 0  funtów. Cena po 5 0  złr. (w lOletniem przecięciu) robi 4 0 0 0  złr. 
Odciągnąwszy od tej suirimy kapitał nakładowy, roczue wydatki i inne pro­
centa, więc 1 8 5 6  złr. od 4 0 0 0  złr.

Pozostanie dochód z owego kapitału nakładowego w dziesięciu leciech 
zlr. 2 1 4 4 ;  dalej 1 mórg ziemi w  wartości złr. 6 0 0 ;  razem złr. 2 7 4 4 .  
Coby było rocznym dochodem 2 7 4  złr. (nie licząc rocznego dochodu ze 
sprzedanych flanców).

l o  obliczenie dochodu z chmielu w Rottenburgu przypuszcza, że chmiel­
nik przez 10  lat w przecięciu wydaje \ funta (z 2 5  stóp czworobocznych) 
su szonego  chm ielu ,  a w ię c  IGOO t y k , 8  cetnarów, co dobry chmielnik
jest w stanie wydać, jakoż rzeczywiście i wydaje.

W iększą wartość niż podobne obliczenia powinnaby mieć, potwier­
dzona znowu w  r. 1844 . pewność, że chmiel rottenburski stał się artyku­
łem handlu europejskiego. Aby zaś tę sławę potwierdzić, uprawiacze 
chmielu w tamtejszej okolicy pilnie starają się o to ,  aby tę sławę mu na 
zawsze zapewnić przez troskliwą uprawę.

a) Pilnując pory dojrzewania i właściwego czasu obrywania.
b) Obrywając z pilnością i uważnie, nie zostawując przy główkach 

za długich ogonków i innych obcych materyi.
c) Susząc ostrożnie na lasach i przewiewnych strychach, i
d) I ostępując sobie z wszelką uczciwością przy ostroźnem pakowaniu, 

prawdziwego towaru kupieckiego.
Pamiętają bowiem o tern, że dobra sława jest droższa od c h w i lo w e j  

zysku choćby i największego: bo zysk prawdziwy wtenczas tylko będzk 
osiągnięty, jeżeli będzie trwały.

Władza miejscowa zaprowadziła dobrą kontrolę tego towaru i wydaje 
urzędowe certyfikaty poświadczające prawdziwość i niemieszanie chmielu 
rottenburskiego, przez co w  handlu europejskim będzie on po wszystkie 
czasy sławnym.

Z p o w o d u  zgonu D o k to ra  K a r o l a  M a r c i n ­
k o w s k i e g o  odbędzie się w kościele kollegiaty 
S z r e d z k i e j  dnia 10. G rudnia  o godzinie 9tej 
nabożeństw o ża łobne ,  poczem członkowie to ­
w arzystw a pom ocy  naukow ej w pow. S z r c d -  
s k i m  zamieszkali ne walne zgromadzenie to w a­
rzys tw a łaskaw ie zebrać się raczą.

S zro d a ,  dnia 1. G rudnia  1846.
K o m i t e t  t o w a r z y s t w a  p o m o c y  n a u k o ­

w e j  p o w i a t u  S z r e d z k i e g o.

200 sążni dużych drzewa suchego szczepowe 
go brzozowego, i tyleż dębowego jest do sprze­
dania w borach  Iwińskich p rz y  szosie za Ko- 
strzynem. P o jedynczo  brzozow e po 4 Tal , o- 
gółern po  3 Tai.  15 sgr., dębow e pojedynczo  
po  3 Tał. 20 sgr., ogółem po 3 Tal 10 sgr. 

iw n o ,  dnia 30. Listopada 1846.
G a r c z y  ń s k i .

Najprzedniejszy dwa razy czyszczony olej 
do palenia nader  jare w ydające  św ia tło ,’ prze- 
t a j e  tuut po  3A sgr, a 9  funt. po  ta larze; jako

też najlepsze Berlińskie blaskliwe świece łojowe, 
poleca łanio

Izydor  A p p e  1 m ło d szy ; W o d n a  ulica Nr. 26.

D C i ł o w n y  s k l i t i l  now ych  goloyyyćh ^  
f  nbiorów  dla mężczyzn +

• W. IŁanloroiricza
^  w rynku  JNr. 40. na pierwszem piętrze, na- 
|  przeciw r a t u s z o w e g o .  J
< poleca znaczny w y b ó r  rob ionych  w naj- > 
+ nowszej formie i z najlepszych m a  te  r y j  ? 
f  s u r d u t ó w ,  przednich s u r d u t ó w  9
f  wierzchnich, i>aletotów,pła- f
|  szczy, surdutów dwiiionyeli, j
§  rossyjskicłi hlirek 4 ludzieź jedw abne,  t  
f  axainitne i kaźmirkowe kam izelki. t  
? Poleca niemniej przednie czarne M a k i  \ 
|  sukienne po 10 tal., spodnie polka ± 
f  Po l | la l- 25 sgr , kam izelki polka po |
|  1 tal. 20 sgr., jakoteź w  ogólności wszelkie Ś 
*  do  tej kategorji należące przedm ioty  po  l  
® najum iarkow ańszych cenach. 9

W; Griinastel §
jfj pozłotnik i fabrykant lisztew pozłacanych |jj; 
H  przy W o d n e j  ulicy Nr. 2. 2£
| |  poleca go tow e obicia do trumien, w  naj- j|ś 

piękniejszych deseniach i różnej wielkości 
s§: po nader um iarkowanych cenach. ag

Ceny t a r t o u c
w mieście

P o z n a n i u

Pszenicy  szefel 
Zyta  . dt. . 
Jęczmienia dt. . 
O w sa  . d t. . 
Tatarki d t  . 
G rochu  . dt. . 
Ziemniaków dt. 
Siana celnar 
S łom y kopa 
M asła garniec .

Dnia 2. G rudnia 
1846. r.
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